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W skutku umowy z właścicielką Gazety Kor respondenta Warszawskiego, dwa pisma 
per yodyczne Gazeta Korrespondenta i Przewodnik Polski łączą się w iedno, i od dnia 1 Ma- 
ia pod imieniem (Gazety Korrespondęnta Warszawskiego wydawane będą. Prenumeratorowie 


Przewodnika Polskiego otrzymają do końca: kwartału numera Gazety. Korrespondenta i Ro- 


zmaitości Warszawskich. Komuby ta zamiana nie była dogodną, możę odebrać złożoną pre- 


numerate. 


- NOWOŚCI WARSZAWSKIE. 
Zglębokim żalem krewnych, przyjaciół i o- 
bywateli, ovegday o godzinie Gtey z rana zszedł 


z tego świata ś. p. JW. "Tomasz Trzciński, Pre- 


2es. rady. obywatelskićy Wdztwa Płockiego, Sę- 
dzia pokoiu-i deputowany na seym. 


— — 

Ogrtykut nadeskóżj. 
W drukarni Szkolnćy , przy ulicy Nowy 
świat, w domu Towarzystwa Pr szyiacioł Nauk 
iest do nabycia dzieło świeżo wyszłe z „pod 
prassy p: O litefaturze romantycznóy „prze 
Jożone z francuzkiego., Godio umieszezone 2 
pisma F Pani do Stael o Niemeżech : Na za- 
chodzi tu zagadnienie pomiędzy poezya klas- 
syczną, a pomantyczuĘ . ale pomiędzy naślado- 
‘waniem pierwszcy, - a natehpieniem Arugićy” 
okazuie, w jakim. duc bu, uważani iest „itera- 
tura romautyczna w tém piśmie. ‘Zaleca ie 
sposób rozumowania autora i poymowania te- 
89 tak głośnego W; „naszych cząsach przedmio- 
AE i styl w pzękladzie polskim, 


szzie 


iii WIADOMOSCI ZAGRANICZNE. ` 
„ROSSYA z, Petersburga d 15 Marca 
Dnia, 26 b. Dwór przywdział żałobę na dzie- 
sięć dni, z okoliczności zgonu Xiężniczki Zofii 
Albertyny, ciotki N.K.. J. Szwedzkiego, a sio- 
swy zmartego ł$róla Karola VIII., i na-ośra 
dai,% powodu śmierci Minhin Krystyny 


“Ludwiki, bratowey W. Xięcia Badeńskiego > 


Żałoba ta iest podzielona iak zwyczaynie na 
wielką i małą, 

Będący przy |woysku Jenerał. Por 'ucznik Kay» 
żaków, mianowany został Szefem Sztaba pier- 
wszegoą Wwpyska. ss 

Gazety? zagaaniczne pisaľy m er i tak 
sprzecznie 0 wyrayślonych nowych pożyczkach 
Rossyyskich, iż niepodobna iest rzecz ż uwagą 
się <zasłanąwiać had każdą z tych wieści, któ- 
rę.„moglibyśmy porwać: dd owych, szybo ni- 
knących ogniów napowietrznych, mie dających 
się niy el zastanowić nad sobą; *bhie'sądziemy ie- 
dusk rzeczą mnie$ „pożyteczną tę uczynić uwa- 
wagę, li aniuskowa prawdy; niemasz w pogło- 
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sce Świeżo rozpuszczoney o*pożyczce 40: mili- 
onów. Samo zrealizowanie trzeciey seryi po- 
życzki Holenderskiey , uiszczone nie dawno w 
Amszterdamie, dostatecznem iest do wyświe- 
cenia fałsza tych wieści. 

Radca handlowy A. J. Popow, otrzymae 
wszy pozwolenie na wyszukiwanie piasków i rud 
złotych w Syberyi wschodniey i zachodniey 
rozpoczął swe szukania w Maiu 1827. Przez 
słateczną wyl: wałość w trudnych pracach i 
użycie wielkiego kapitału, znalazł więcóy 30 
mie;sc, zawieralących złoto, blisko włości Dimi- 
` tryiewskiey, w okręgu Tomskim. w PR 
kowych próbach, z 1500 pudów piasku, z r6- 
żnych mieysc wziętego, otrzymano więcey?niż 


10 zołotników złota; tą te są po nad 


ais 

W roku Dikya 1828 w kopalniach Uralskich 
skarbowych i prywatnych, wydobyto złota 291 
pudów, 3 funt 55 58/96 zołofhików; platyny 
93 pud. 33'f. 23 43796 zołót. 

Dziś umarł tu powszechnie Żałowany Jene- 
pay- Porucznik Alexander Takewlewicz Kniażniu 
w 58 -róku Czynirego życia swego, w skutek 
vany odniesioney pod Borodinóm roku 1812, 
Gorliwy: w służbie ; nie zważał natę ranę, któż 
ra i "innych przysporzyła mu dol gliwości, co- 
códziennie nadwtląiąc sily iego,' tak Że nakoniec 
wtracita” go do grobu. Jenerał Kniaźnin był 
literatem i poetą. -Qyczyzna utraciła w nim 
wiernego syna, tron gprliwego sługę. 

ANGLIA: s Londynu 15 Kwietnia. 
Dziennik Globe donosi, że X. Wellington, 
w skulek 'usiłowań czynionych w czasie roz 
praw; z powodu. bitu» katolickiego, zastabt wież 
czorem > dnia 13 'Kwietnias' ń 
Dnia 10 Kwietnia głoszono na giełdzie, iż 
przeciw Jen. Jackson Prezydentowi Zjed. Sta« 


nów, utworzyło się; mocne stronnictwos sia- 


Kandaszą i- 


Przy agi, RA rozpraw Izby wyższey, 
ze względu bilu usamowolnienia na posiedze- 
niu z d. 10 ua ll b, m, Xże Wellington miał 
z rana iedną jeszcze mowę, ktora się zaczę« 
da od zarzutu przeciw Lordowi Eldon, że ten- 
Że zamiast istotnych powodów, nic innego nie 
przytaczał, prócz osobistości dotyczącey Mcia 
Wellingtona i innych osób; mowę tę zakończył 
oświadczeniem podziękowań lordom oppozycyi i 
szczeremi Życzeniami pomyślności dla kraiu, _ 
Trzecie odczytanie bilu uchwalono większością 
213 głosów przeciw 100. Była 2 godzina z 
xna i uciszyło się w izbie, wedle postrzeże- 


nia pewnego dziennika, iakoby ią przenikało 
przeczucie obiecanćy na Święto Wielkanocne ra- 
dości, i zarówno tak przyiaciół iako i przeci- 


„wników tego wielkiego postanowienia dotknęło. 


Można także było poznać w tey chwili cbec- 
ność męża, wprawdzie nie okiem ale przez u- 
czucie, męża o którym niedawno powiedziano 
tuque tuis armis etc. iako i obecność duchów 
wszystkich wielkich ludzi, którzy przed mim 
ieszcze szczerze pracowali, alkoto naprawienia , 
aż w trzeci wiek zachodzącćy niesłuszności, dla 
zjednania błogosławieństwa, oyczyźnie i świa- 
toa 
FRANCYA z Paryża 16 Kwietnia. 

Dnia 12 Kwietnia, iako w rocznicę przy- 
bycia króla Iinci do Paryża (r, 1814), przyy= 
mował Monarcha zwyczayne powinszowanie 
Tzb, Ministrów, Marszałków, wyższych władz i 
obcych posłów.. Z mów, które miano przy 
tey okoliczności, umieszczamy przemowę P. 
Royer Collard. Prezydenta Izby Dop: „Ni 
Panie! W tym dniu pamiętnym, obchodzimy 
tryumf prawości. Ona to silnieysza niżeli 
; przyzwała z wygnania synów s. 
Ludwika, i cudownie ich posadziła na szano- 
wnym tronie przodków. Prawość panujących, 


stała się powszechną. Ww obliczu Królewskiey 


szczęście , 


Dynastyi, i pod jey wspaniałą opicką, porzą- 
dek i 


węzłem, i oto z długich naszych 


wolność; połączyły się nierozerwanym 
nieszczęść 
pozostała nam wewnąlrz karta ustaw, zewnątrz 
sława nieśmiertelna, 
posiadała więcey dobra, przy tak głębokiem 
bezpieczeństwie. Wiedzą o tóm N. Panie two- 
sie lody, i dziękują W. K. Mości, dziękuią two- 
im Królewskim cnotoim. Jako opowiadacze ich 
wdzięczności, składamy u-podnóżka tronu W. 
K: Mości, hołd ich © 


Król odpowiedział: 


ierności i przywiązania. 

„Przy kazdcy okolicz- 
mości, przyymuię z zadowoleniem uczucia Izby 
Depntowanych, ale szczególuićy drogie są one 


dla Tak MPa. 


nowie, prawość posiada we Francji wielką wła- 


mnie w dnia dzisieyszym. 
dzę, i spodziówam się, że zapewni iey szczę- 
śliwość na wieki. My. iesteśmy na to, aby- 
śmy szczęśliwymi «czynili naszych poddanych; 
dom "od ‘dawna te 
Wspomnienie tak pięknego dnia, iest tém droŻ- 


nasz oŻywiały uczucia, 
sze dla maie, iż iako poprzedzaiący Króla mo- 
iego/brala, przybyłem zwiastować i-przyspa: 
Sobić dobrodzieystwa, które on wyświadczył 
dla 


Dzienniki oppozycyne, zaczyna:ą przyzna- 


krain. 


wać, i Pan Chałeabriand nie "chybił celu 
swóy missyi. Jeden np. z nich dak się wye 
Yaba. a 


W Rzymie iedno_ iest tylko zdanie, ze 
względu wyboru Papićża, iakoby to było zwy- 
Gigziwem Francyi; Piusa VIII zowią tai ¿Pae 
p'eżem Francuzkim. Mowa iego, a szczegól- 
niey wybór Sekretarza Stanu, znanego z Ży* 
, czliwości dla Austryi, bynaymniey tego zdania 
nie zbiiająz iest bowiem zwyczaiem Że obra- 
ny Papićż, a tém samém uważany iako repre- 
zentant większości Kardynałów, obićra sekre- 


tarza Stanu z pośród mnieyszości. "Tak Del- 


Nigdy piękna Francya nie 


la Genga (Leon XII) który należał do. stron- 
nictwa tak zwanych Zelanti, mianował na len . 
urząd, Kardynała Della Somaglia, z stronnic- 
twa „,Koron.** Pius VII], iaż z urzędu wybór 
ten wyiaśnił tym powodem, Żeby tak ieduty 
iak drugiey koronie zadosyć się stało.'* 
WŁOCHY. z Rzymu. d. 1 Kwietnia. 
Dnia | Kwietnia P. Chateaubriand miat po: 


słuchanie u Qyca S. przes. trzy kwadranse. 


Dnia 3 udał się N. Król Bawarski w towa- 
rzystwie Barona Malzen, swego nadzwyczay- 
nogo posła przy Stolicy Apostolskiey, do pa- 
łacu kwirynalnego, dla odwiedzenia Jego Świę- 
tobiwości. QOyciec Ś przyjął tego Monan 
z serdeczną uprzeymością. 

Wedlug dawnego obyczaiu, woźnica Papie- 
ĉa, złamawszy uroczyście swóy bicz, zostaie 
koniuszym,.a koniuszy zmarłego Papieża ntu- 
si pełnić służbę podkoniuszego. 'Kamerdyner 
Papieża, stafe na czele słażby papiezkiey. 

W Ankonie dało się czuć kilkakrotùie treg- 


sienie ziemi. 


ROZMAITE WIADOMOSGI 
Powóz Napoleona 

Go może przemysł w ludnem państwie, nay* 
lepszym dowodem iest powóz podróżny Napole- 
ona, klóren po bitwie pod Waterloo, dosta "szy 
się w ręce pewnego” spekulauta angielskiego , 
był przedmiotem ciekawości powszechnóy i rav 
zem dla właściciela środkiem widocznych zy= 
przez które na całe Życie fundusz sos 
bie zapewnił, 


sków, 
Jeżdził on albowiem z tymże pe 
caléy Anglii, wydawał uwiadomienia, a poo- 
twierawszy, dczwiczki, brał ód każdey osoby 
za wstępne po 2 szylingi. Każdy z widzów 
wszedłszy po iedney stronie i obeyrzawszy we- 
wnętrzne do wygodney podróży wymyślne u- 
rządzenie poiązdu, drugą stroną wysiadał. Z o- 
bliczenia widzów pokazało się, iż do 500,000 


z” ladzi przeszło przez ten poiazd, a tym samym 
i Ža spekulant do dwóch milionów złotych pol- 
skich na nim zarobił. 


e 


ria Doktoryzacya Chirurgiczna. 

»Od czegóźbyś WPan zaczął kuracyą Ca- 
rissime: gdyby cię wezwano do chorego, kto- 
ryby spadł ze szczytu wieży Świętego Szcze- 

©. pana w Wiedniw? zapytał nieddwno ieden op. 

© pugnans młodego kandydata sztuki chirurgi. 
cznóy podczas doktoryzacyi? Oto Magnifice , 
odpowiedział kandydat, kazałbym czemprędzey 

` przynieść miotłę i zgarnąłbym kości pacyen- 
ta na kupę.” Naturalnie cała Publiczność z o- 


kiaskami przyięła tę dowcipną odpowiedz kati- 


dydata i sam oppngnans ledwie nie pękł od ` 


EG 
śmiechu, 


PRZYIEGCHALI DO WALUSZAWY, d. 28 Kwietn. 

Czempiński Piotr Oby: z Kłodawy, —Hulanicki Ja- 
10) Urzęd: z Kielc, — Elżanowski Julian Asses: zly- 
kie, — Biegański Fortunat Asses: z Prusiady, — Bro- 
dowicz Józef Artysta z Bydgoszczy, — Braune Karol 
Oby: z Wrocławia, — Gliszczyńska Franciszka Ka- 
sztelanoewa z Kutna, — Miszewski Szczepan Oby: z 
Kotrzebia, — Markowski Franc: Oby: z Wtorku, — 
Pasau Wilhelm b. Pułk: z Wrocławia, — Peletier 
Karol Budowbiczy z Konina, — Rogowski Hipolit 
Radca z Paprotni,— Ruszczykowski Jan Oby: z Puł- 
tuska, — Szyling Johan Porucz: » Wanedorf, — Su- 
mińska Katarzyna Oby: z Masłowie, — Turski Jan 
Sędzia z/Płocka, — Szaniawski Xawery Kanońik'ż 
Luboni, — Stokłosiński Józef -Rachm: z Szydłowa, — 
Straziński Antoni Pułk; z Łomży, = Wierzbołowicz 
Karol Referend, Stanu z Lipki, — Godlewska Magda- 
lena Oby: z Michałowa, — Mokronowska Starościńa 
a Jordanowie, 


DONIESIENIA 


. Pewna osoba plei żeńskićy w średnim wie- 
ku, posiadaiąca ięzyk polski: francuzki i nie: 
miecki, życzyłaby przyjąć obowiązek do kon- 
wersacyi lakiey osoby w wieku, lub wyiecha- 
nia w podróż zagranicę do wód albo też do 


/ 
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zarządzenia gospodarstwem. ,Bliższa wiado 
mość w.domu W. Petiskusa przy ulicy Se 
natorskićy pod Nrem 473 na drugićm piętrze 
nad Cukiernią. 

OQznaymienie dla właścicieli dóbr posiadaią- 
cych, Owczarnie stósownie do oświadczenia w 
Gazetach w miesiaca Grudniu r.z, przez P. 
Koelz Kupca 2 Gwikau w $axonii, uwiada- 
mi-n Szanownych PP. właścicieli Dóbe i po: 
siadaiących Owczarnie, że 1 miesiąca Mala r. 

b. rozpecznie się sprzedaż ze 400 do 500 sztuk ? 
maciorek naylepszego i średniego gatunku Me- c 
rynosów, oraz 60 sztuk Tryków z naylepszćy 
rassy Elektów, o ćwierć "uili od Stacyi Olta- 
rzewa ku. Błoniowi we wsi Swięcice, przeze- 
mnie zadzierżawioney, gdzie zalożyłem Owczar- 
nią naylepszey rassy Owiec. — Rothschlorz 
w Szląsku dnia 6 Kwietnia 1829 r. x 
Wilh: Braune Właściciel Dóbr i Król. 
Prus: naddzierżawca. 3 

Po śmierci J. G. Mencke "upca Warszaw- 
skiego, handel sukienny po tymże pózostały, 
z sukna tak kraiowego iako też zagranicznego = 
w różnych kolorach i gatunkach, tudzież ka- 
zimierku i czerkasu składaiący się, po cenię -~ 
zniżonćy wyprzedanym zostanie z SoluŚR rę+ 2-4 
ki, ato w dotychczasowym lokalu w domu 
W Wżnych Dobryczów Nr 456 przy ĘĶrakow- 
skióm Przedmieście blisko kolumny Zygmun=". “ 
ta, oczóm donoszą Sukcessorowie po tymże 5 
J. G. Mencke pozostali, > 

Leonard Wilski Patron Trybunała Mazowiec- 
kiego w Warszawie przy ulicy Ryirek Nowe- 
go Miasta Nr. 326 mieszkaiący, wzywa osoby 
klóre w interessach prawnych: swoie papićry 
powierzyły /ś. p. Wągrowskiemu Mecenasowi 
aby się zechciały do niego po odebranie tako= 
wych wiak naykrótszym czasie zgłósić, ~ 28 

Wyka biała wyborowa do siewu, na korce | 
i ćwiercie, Szparagi na kopy i Ogórki, kwit 
szone dobrze uprawione „także na kopy, kas 
dego czasu są do nabycia obok zamku pod 
Ni, Ł u J G. Wardy. SON SE” 


_ TEATR NARODOWY. Dziś dana będzie, 
Opera Mulara i Słusarz. ; 
„ds 


= 


